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Do Jaśnie Wielmożnego Pana, Jenerała 
Piechoty, Litewskiego Woiennego Gubernatora 
i wszystkich Orderów Rossyyskich Kawalera, 
Alexandra Michayło wieża Rzymskiego - Korsa-

Wileńskiego Marszałka Guber- 
nialnego

R  a p p o r  t.
Podczas moiego oddalenia się, dla naboru re* 

kruta, do Powiatów od Gubernialnego miasta od­
dalonych, sprawmący moie obowiązki miał szczę­
ście otrzymać przez pośrednictwo Jaśnie V\ iel- 
moznego Wileńskiego Pana Gubernatora Cywil­
nego, kopiią Najwyższego rozkazu , pod dniem у 
teraźniejszego miesiąca, do Jaśnie Wielmożnego 
Pana adressr wanego, którego kopiie wtymze cza­
sie za najświętszy obowiązek poczytał, zwyczay- 
nym porządkiem, podać do powszechnej wiado­
mości Obywateli tuteyszey Gubernii.

W  Rozkazie tym, nieograniczona wspaniałość 
N ayjaśnieyszego M onarchy naszego, wylana iest 
na Gnbernie z Królewstwem Polskiem sąsiaduiące, 
a w tey liczbie i na Wileńską, przez wyrażenie w 
nim M onarszego zaufania w Obywatelach tuteyszey 
Gubernii z zapowiedzeniem podwoienia i na przy­
szłość Ojcowskich o nich względów,zarówno z wier­
nymi synami całego R o s s y y s k i e g o  P a n -

Obywatele stanu Szlacheckiego Gubernii W i­
leńskiej, z prawdziwetn uniesieniem uczuc i po­
święcenia śię, głęboko wrazili w serca swoie le 
wielkoduszne M onarchy swoiego słowa, i skut­
kiem tego, Marszałkowie Szlachty wszystkich Po­
wiatów tuteyszey Gubernii, zjechawszy się d* 
miasta Gubernialnego W iln a , i postanowiwszy 
na powszechnej obradzie swoiey dodatkowe za­
liczenie na ziemskie powinności, włożyli na mnie, 
przez akt w dniu 22 tegoż miesiąca zapisany, świę­
ty  obowiązek,ażebym w imieniu catey Szlachty tu­
teyszey Gubernii zaniósł do podnoża Tronu J eg) 
C esarskiey Mości, wiernych poddanych szluby, 
nieograniczonego ich poświęcenia się dla błogo­
sławionego JBerła J ego Cesarsicjby M ości , orał 
bezwarunkowego posłuszeństwa i wypełnienia 
wszystkich rozrządzeń Zwierzchności, liazerntez 
włożyli na mnie Obywatele za najświętszy obo­
wiązek, prosie' Jaśnie Wielmożnego Pana , o do* 
prowadzenie ze swoiey strony do Tronu lego po­
świecenia się i prawdziwych uczuć wiernych pod­
danych stanu Szlacheckiego.

Jak mnogoletnie Jaśnie Wielmożnego Pana tu­
tejszą Gubernią zarządy dały nam nie policzone d o­
wody w ielk omy śliiości i statecznej pieczołowitości 
o dobro tego krain: tak wzaiemnie, 'Znamienity 
Jenerale , odkryły one przed osobą Twoią 
serca wszystkich obywateli stanu Szlacheckie­
go tuteyszey Gubernii; widzisz w nich, Jedyny 
Przewodniku nasz,. niezachwianą świętej przysię­
gi wierność; widzisz w nich pałaiące uniesienie 
się wierności ku 'Tronowi i niewypowiedziany 
zapał ku woli N ayjaśnieyszego M onarchy nasze­
go. W tey nadziei ośmielam się w imieniu całey 
Szlachty Gubernii Wileńskiej, najmocniej Jaśnie 
Wielmożnego Pana upraszać, o zaświadczenie w 
obliczu Tronu, przez naczelnic/e Swoie pośrze- 
dnictwo, o całem tuteyszey Gubernii Zgroma­
dzeniu Szlachty , o zawartych tu iego wynurze­

niach, a razem zaświadczyć i o tym, że Szlachta 
Gubernii Wileńskiej nigdy nie zdradzi obo­
wiązku przysięgi swoiey,lecz przeciwnie w każdem 
zdarzeniu zachowa nienaruszenie iey świętość.

Pomimo upadku rolnictwa, który dotknął o- 
hywateli tuteyszey Gubernii w ostatnich trzech la­
tach , z przyczyny nieurodzaiow i różnych nie­
szczęśliwych zdarzeń, które i Jaśnie Wielmożne­
mu Panu nie są niewiadome, Szlachta Gubernii 
Wileńskiej, pragnąc ochoczo okazać Nayjaśniey- 
szemu M onarsze swoiemu prawdziwą gotowość 
na iego rozkazy i skarbić przez to N a y w y z -  
s z e zadowolenie, nie dopuści przewyższyć siebie 
żadney inney prowincji w wypełnieniu powinno­
ści swoiey i obowiązku.

Jako Marszałek Szlachty udaię się pod 0- 
piekę Jaśnie Wielmożnego Pana, najbliższego Na­
czelnika swoiego, z najpewniejszą nadziei prośbą, 
o zaniesienie do Tronu objętych przedmiotów, w 
zupełnem zostaiąc przekonaniu, równie o prawo­
ści prośby Szlachty, iako i o dobrych chęciabh ku 
niey Jaśnie Wielmożnego Pana , przez tyle lat 
dowodami stwierdzonych.

(podpisano) Józef Górski.
N er i54i

26 grudnia 18З0 roku
№. W ilno.

Sanki-Petersburg dnia ig  grudnia .
D. i 5 t. m. Hrabia Ludolf, poseł nadzwy­

czajny i minister pełnomocny Króla Oboyga Sy- 
cyliy, miał szczęście tia prywatnej audyencyi zło­
żyć J ego  C e s a r s k ie y  M ości listy wierzytelne Je­
go Królewskiej Mości Ferdynanda ligo.

_ JYaywyższy reskrypt do Jego Królewskiey
Wysokości Główno-zarządzaiącego drogami kom- 
munikacyi,Xiążęcia Alexandra Wirtemberskiego.

Ze szczególnieyszem zadowoleniem ̂  czyta­
łem przedstawioną Mi przez Waszą Królewską 
Wysokość sprawę z działań Głównego Zarządu 
dróg kommunikacyi roku i83ogo. Nowo wyko­
nane obszerne roboty i czynne wypełnienie Mo­
ich zamiarów, ku pomocy do postępów narodo­
wego przemysłu i na przyszły czas, zaświadcza­
ją o niezmordowanych trudach Waszey Królew­
skiej Wysokości około , ulepszeń, w wydziale 
dróg kommunikacyi. To wkłada na mnie przy- 
iemny obowiązek oświadczyć Waszey Królew­
skiej Wysokości zupełną M o j e  wdzięczność, za 
nieprzerwane Jego starania o dobro Państwa, i ra­
zem z tern zapewnić Go o szczerem Moiem ku 
Niemu poważeniu. ^ .

(podpisano) N I K  O Ł  A  1 .
St.P etersburg  7 
g ru d n ia  18З0.

_ P* Jenerał Marszałek Polny Hrabia DybitZ-
Zabałkański, na wyieździe z Berlina , miał za­
szczyt, z okoliczności udarowania Go przez N. K. 
J. Pruskiego bogato brylantami przyozdobioną 
szpadą, otrzymać następuiący J. K. M. reskrypt: 

Szanowny Panie Marszałku Polny1 
Nie mogę widzieć W  P ana , ztąd oddala- 

iącego się; nie udarowanego cZemholwiek na pa­
miątkę W  Pana tu przebywania. P rzyym d  pa­
sy laiącą się przytem szpadę, na dowod szcze­
gólnego Mciego ku W Panu poważenia i na do­
wód, uznania znamienitych zasług , iuz iv wiel- 
A iey walce za sprawę prawości 1 z wiekopomną 
sławą 1 v ostatniey woynie na zaszczyt Chrześci- 
aristwa , przez W  Pana okazanych. Wietkiemi



Л'Рапа przymiotami woiennemi* ІУРапа spra- 
wiedliwością inyntarkowaniem,wZupełności FFPan 
Wykonałeś zamiary cnotliwego Monarchy Swo­
jego, i daiesz powod do nayptgknieyszey nad.iei 
dla przyszłości, ićzeli dobro narodów i sprawa 
prawości raz jeszcze zapbl rzebwą, aiebyś IV Ban 
wydebył swóy orę£. Prosząc Bóg a , ażeby miał 
Vk Pana w święte у swoiey opiece, zostaig ze szcze­
gólniejszym kii № Parni szacunkiem.

Fryderyk Wilhelm.
— Di іо t m. Jenerałowie . Sztabs i Ober- 

Oficei^wie Korpusu Gwardyi mieli zaszczyt bydz 
przedstawianymi, przez J kGo Cesarską W ysokość 
W ielki kg o Х тАіе Сі i M i-d hala P awłowicza * P. 
Jenerałowi Marszałkowi Polnemu Hrabi JJybi- 
iozowi - Zabałkćuiskiemu, vV galery i Zimowego Pa­
łacu J ego Cf,sa:isoky Mości.— D* 18. Л W. H ra­
bia Marszałek Polny, w koń cii godziny 4 tey z 
południa, wyjechał Ztad <lo Woyska. Działaiącego

łjrzeź oaywy ż-szy rozkaz-dzienny, z dhia i 3go 
grudnia* JiGo Cesarska Mość oświadcza zupełne 
S we przyznanie, Dow od za cemu Oddzielnym K o r­
pusem Gwardyi J ego C esar skiby W ysokości 
W iblkibmu X  iisciu M jchałowi Pawło wieżowi, 
źa odzhacżaiący się w e  wszystkich częściach po­
rządek  i szykowność, znalezione przez J ego Ge- 
Sar,ską M ość , podczas dz is ie jsze j  parady ko­
śc ie lne j  Leib-G w ardyi P ó łk a  Finlandzkiego; ró- 
\vpież oświadcza Naywyższe Swoie zadowolenie: 
Naczelnikowi 'jgiey dywizyi Gwardyi pieszey 
Jenerał-Póruczniko wi Uszakowemu ітщ Dowo­
dzą cenni 4 tą dywizyą piechoty gwai dyyskiey J e ­
nerałowi Majorowi Polcszceп п щ  Dowódcy Leih- 
Gwardyi pólku Finlandzkiego Jenerał-maiorowi 
Bermkowemu irtiut oraz wszystkim P P ,  Sztabs- i 
Ober-Oficerom ; niżs>* щ zaś rangom przeżhacza 
po rublu, po funcie ry by i  po porc ji  wódki na 
kaźdegói (G .S .B .)

•— D. 16 t. m, wyjechał stąd do Białego* 
Stoku* JcneraKAdiutant Hrabia Tol.

— Minister spraw wewnętrznych, Jenerał* 
Adjutant Hrabia Zakrcwski, ob wieszcza, iż na sku-* 
tek Nay wyższego J żgo C esar skiby Mości rozkazu 
d. grudnia, Wyjeżdża z Tambowa do St. Be* 
tersburga. (/?. I.)

— Prezydent Senatu Królestwa Polskiego* 
Hrabia Zamoyski^ przybył tu d. i 5 t< rti. (G.S. P)

A U s f  R T A .
Wiedeń dnia 12 grudnia.

Podług wiadomości z Tangeru pód dniem g 
listopada, poselstwo Cesarskie przybyło tu г Me- 
i[umtiż, po odbyciu dnia 5o października audyencyj 
pożegnania u Sułtana, który ponawiał Zapewnie­
nia szacunku i przyjaźni dla J. C. Mości. Minister 
Beiidris złożył posłem oświadczenie Sułtana, przez 
które P. Schusbóą, jeneraln j  konsul duński w Tan- 
g erze , upoważniony jest do sprawowania interes- 
eów konsulówskich A astry i. Poselstwo wyjechało 
Z Metpiiiiez dniu 1 listopada i przybyło dnia 8 do 
Tangeru, g uhe n u t  nr wysłał dniem przedtem sy­
na swego na jc^o spotkanie, i *sm oczekiwał han 
w pewney odległości ud miasta * w towarzystwie 
swoje у końney gwardyi i garnizonu ; forteca po­
witała posłów 21 xvystrzałami działowemi. Posel­
stwo gotowało się odbić do brzegu na okręcie z 
tiesarskiey marynarki* który uai$ oczekiwał w Tan- 
gerze. (У. d. S. Р.)<

F r a n c y  A .

Paryż cl. i5 grudnia.
Izba Par ów у posiedzenie diiia 9 grudnia.—

Z porządku dziennego roztrząsają na ogól nem ze­
braniu proiekt do praWa o nagrodach narodo­
wy eh.Nikt nie domaga się głosu we Względzie całości 
prawa. Przystępują do roztrząsania artykułów:

I3* DreuT. Breze Zabiera głos ńad jednym 
ż nich. „Słuchacie zawsze utyskiwań tych, któ- 
rzy się do was udaią, spodziewam się’, że zechce-i 
cie i mnie udzielić tę łaskę. Daleki zupełnie 
i es tern od przeciw i eh i a się prawu, pragnę nawet 
rozciągnąć i ego dołnodziey st wo. Wielka liczba 
żołnierzy 2 ęx~gvvardyi zostało skaleczonych w

dniach lipćow jch , i ódntawlaią im wniyścia do 
szpitalu inwalidów/’ Szanowny par użala się po- 
te'rn, że ozdoby, żądane przez ienerała Clausela, 
maią być dane nowo przybyłym, nie zaś tym* 
którzy odbyli kampanią.

Marszałek Jourdam Nie wiem czy postępek 
wśpomniony przez P. Dreux-Brezó iest praw- 
dziwy, to Wszystko, co mam powiedzieć, iest, iż 
wielu żołnierzy ranionych, zostało przyjętych do 
szpitalu, i że otrzymało pomoc, iakiey ich stan 
wymagał.

Wielu członków ządaią iesżćze głosu; ale 
krzyki do głosowania daią się słyszeć mocno , i 
roztrząsanie iest zamknięte. Wszystkie artykuły 
są następnie jedne po drugich przyięte.

Hrabia Mole wezwany iest na mównicę dla 
uczynienia rapportu o proiekcie doprawa wzglę­
dem wystawienia 80,000 Judzie W światney i 
patryotyczney mowie, P. Mole wriioskuie za przy- 
ięcieln. Izba przystępnie niezwłocznie do roz­
trząsania całego prawa.

P. Fit zj a nieś prosi o głos: „Rząd udaje się 
do rias w bronieniu honoru i niepodległości kra­
in; ma on prawo spodziewać się po nas pomocy. 
VV rzeczy ocalenia Francyi opinie ustają* wszy­
stko iest francuz ki enl. Takie są moie osobiste 
uczucia. Jednakże doziiaię iakieyś nieśpokoyno- 
ści , i nie lękam się powiedzieć ministrom kilku 
pravvd, klóre  ̂ sądzę być pożytecznemi dla Fran- 
cyh pziękuię im Za zapewnienie, iakie nam u- 
czynili^ w tych ostatnich dniach o nadziei, iaką 
maią* ze pokoy będzie Zachowany. Francya go 
pragnie, ale mało obawia się woyny. Co się ty­
cze pokoiu, rząd go chce; lecz gdy czytam to wszy­
stko1, co piszą, mamże wierzyć, że wszyscy go pra- 
guą? Śmiele więc mowńę, iż znayduie się we Fran­
cyi silna par ty a,_ która wyzywa do męztwa. Par­
ty3 ta, znacie to sami* jak ia* chociaż staraią się 
zaprzeć svyoiego by tu ; t ak ,  śpokoyność Europy 
iest zagrożoną* tiie przez potęgę ukrytą, ale przez 
Potęg§> która skończy na zniszczeniu nas. Szano- 
wny par wyrzuca rządowi, że niema ufności w 
swoich własnych siłach , w elektorach , którzy 
dla wazney próby przysłali mu ■ ludzi, przyiacioł 
pokoiu, w' gwardyi narodowcy, która pragnie ty l­
ko utrzymania pokoiu powszechnego.Rząd, powia­
da on, ogłosił zasadę nie wdawania się. Są to sło­
wa godne pochwały w ustach ministra. Rząd do- 
tizyma swegó słoxva, iestem tego pewny; ale par- 
tfa, o którey mówię* czy będzie podobnież poslę- 
jOwała? nie stara się ona rozsiewać zamieszki za 
granicą * a cudzoziemcy nie będąż rościć preten­
sji do naszego rządu?

P. Fitzjames kończy mówiąc, że się spodzie­
wa , iż rząd nie weźmie za zło uwag, które mu 
podaie, i głosuje za proiektem.

Po wysłuchaniu admirała Verhiiel, wzglę­
dem prawa * roztrząsanie ogólne zostało zamknię­
ty i prawo przyięte artykuł po artykule.

Hrabia Mo lii er przemawia w imieniu kom- 
rnissyi,obowiązanej do rożlrząśnienia prawa O skar-  * 
bie * i wnosi prżyięcie рѵалѵа. Izba przystępnie 
niezwłocznie do głosowania. Nikt nie prosi o głos 
za całością , i prawo zostaie przyiętem, a r ty k u ł  
po artykule bez roztrząsania.

Izba deputowany cłu posiedzenie dnia 10 gru­
dnia. Z porządku dziennego roztrząsaią proiekt 
prawa, zawieraiący żądanie kredytu tymczasowego 
na rok i 85 i.

P. Jo lic et zabiera głos przeciwko temu pro- 
iektowi. Mniema on, że wina są towarem, któ­
ry, chociaż iest powszechnego użytku , nie iest 
jednakże pierwszej potrzeby. Narody także, na- 
przykład Anglia, przekonały się, że podatek od 
napoić w iest podatkiem, któ’*y ciężył z nay rn niey- 
szą niestosownością na ludach. Mówca kończy 
żądając utrzymania teraźniejszego prawodawstwa, 
właściciele winnic poznaią prędze у czy poźniey, 
że podatek ten nie iest dla nich szkodliwym w te у 
chwili, kiedy potrzeba szukać źrźódła złego w nad­
miarze produkowania. Mówca iednakże glosuie 
za proiektem.

P. Lafitte: Izba nie ma się zajmować roz-



trząsaniem pzawa o napoiach tylko- ma tylko za- 
iąć się umnieyszeniem 4o milionów, które rząd, 
przystaiąc na żywe domagania się, osądził za 
rzecz potrzebną uczynić na korzyść właścicieli 
krain winorodnych. Kwestya więc iest taka: czy 
przyiąć ograniczenia, podawane przez rząd w po­
datku o napoiach, czy też przestać na prawodaw­
stwie niż istnieiącem co do tego podatku.

Przystępują do roztrząsania artykułów:
A r t .  u  poprawiony przez kommisyą: „Po­

datki uboczne, upoważnione przez prawo z dnia 
2 sierphia 1829 roku znowu pobierane będą tym- 
czasowie za pierwszy kwartał i 85i roku. Po­
datki. uboczne upoważnione przez wspomhiorie 
prawo pobierać się będą aż do dnia 1 maia i83i 
roku , z zachowaniem wyiątków objętych w ar­
tykule 3, 4, 5 i dalszych. Przyięto.

A r t .2. Wybiera ttie 4ćh opłat prostych w głównych 
dodatkowych cen ty mach,odbywać się będzie podług 
popisów z 18З0 aż do ułożenia popisów z i83i ro­
ku. Nie będzie wydawane ostrzeżenie płacącym 
podatki, lecz tylko łagodne napomnienie wyraża­
jące datę obecnego prawjś. Przyięto.

A r t .  5 . Od dnia i przyszłego stycznia opła­
ta przywozowa ód napoidw zostanie zniesioną w 
miastach, maiąeyeh mniey nad 4,000 dusz; opłata 
szczegółowe у przedaży będzie tylko pobierana ra- 
chuiąc po 10 procentów od ceny przedażney; 
opłaty od cyrkuł acyi, spożycia, przywozu, nagro­
dy przy wjazdach do Paryża , warzenia pivva zo­
staną zmmeyszone stosownie do taryffy przyłą- 
czoney przy tein prawie. Przyięto.

A r t .  4 . Handlujący ńapoiarni bęjlą wolni od 
opłacania szczegółowey opłaty, w spośob zaspaka- 
iania z góry osobistego lub zbiorowego; rady mu­
nicypalne mogą też głosować za zniesieniem iey 
Wewnątrz miasta, i zamienieniem iey na spośob iiiż- 
to iedyney taxy od przywożonych iuż na inny 
Spośob uzyskiwać, iak są upoważnieni do nakła­
dania podatków na wydatki gminnć. — Przyięto.

A r t .  5 i Artykuł 2 prawa ż dnia 17 paździer­
nika r85o roku będzie wykonywanym w rniey- 
scach, gdzie pobieranie podatku od napoiow^zo- 
stanie przerwanemu — Przyięto.

A r t .  6. Dozwolony iest ministrom na wy­
datki w  ich departamentach wciągu roku 1851 ̂  
kredyt tymczasowy na summę Зоо' milionów, któ­
ra zostanie rozdzieloną między nimi przez posta­
nowienie królewskie, zapisane w dzienniku praw. 
Przyięto.

A r t .  7. Minister skarbu upoważniony iest 
do puszczenia w obieg biletów skarbowych,których 
utworzenie zostało upoważnione przez art. 6 pra­
wa z dnia 2 sierpnia 1829 roku w summie i5- 
milionów. W  razie ńiewyslarczenia; zaradzi się 
temu w sposób Wypuszczenia dodatkowego, które 
ma być upoważnione przez Króla, i które zosta­
nie podane do potwierdzenia prawodawczego na 
przysżłem posiedzeniu izb. Przyięto.

—■ Poia 11 Król przyjmował nai prywat­
nym posłuchaniu Xięcia Castelcica/a, który zło­
żył listy J. K. Mości F erdynanda  11  ̂ Króla 
Oboyga-Syeyliy, które utwierdzają gó w go­
dności nadzwyczaynego posła przy dworze fran- 
ćuzkim.

— Oto iest postanowienie, podług którego 
postępować będą w rozprawach processu dawnych 
ministrów:

Pisarz sądowy odczyta postanowienie izby 
deputowanych, i ostatni wyrok ułożony w cza­
sie namowy izby parów , które stanowią rzeczy­
wiście akt oskarżenia. Po przeczytaniu ieden ż 
komisarzów wyłoży pokrótce przedmiot oskarże­
nia, i prosić będzie, iżby przystąpiono do słucha­
nia Oskarżonych i świadków. Rozpoczną się spo­
ry. P. P e r s ij  ieden z komisarzów wyłoży tryb 
oskarżenia, potem obrońcy czterech ministrów za­
biorą' glos.  ̂ P. M artigńaC  stanie w obronie Xcia 
Potignac  i roztrząsać będzie wszystkie kwestye 
ogólne, polityczne i przygotowawcze do sprawy, 
które są przywiązane do ogólney obrony. P. H e n -  
ncr/ш'п bronić będzie P. P eyronnet: P . Sauzet P. 
C hantelauze; a P. Crennieucć P . Guernon- R an-

viłle. Po wysłuchaniu adwokatów , PP. Bereń~ 
gor i Madier de Montjau podzielą się w obronie; 
P. Madier de Montjau trzymać się będzie dowo­
dów prawnych; a P. Rerenger kwestyi sądowych 
i politycznych; Zapewniają, że P. Sauzet odpie­
rać będzie wszystkich swoich współtowarzyszów.

Jak tylko proces ministrów się rozpocznij 
zabroniono będzie osobom, które wstąpią ha try­
bunę sądu parów , wyuiść w ciągu posiedzenia 
pod jakimkolwiek bądź pozorem;

— Gazeta poranna donosi że nastąpi wybór 
czterdziestu parów , z których siedemnastu będą. 
wzięci z sądu parów Stu dni, trze у że dworu Kró- 
la Ludwika Filipa , i blisko dwudziest u z iżby 
deputowanych. Ta gazeta w tych wyraża się sło­
wach:

,;Z liczby siedemnastu parów, wybranych % 
izby kwietnibWey i 8 i 5go roku ; wymieniają 
Xięcia Ra s s ano , Hrabiego PAubusśoti ; Xięci4 
Веаиѵеаило,пСі'ъ\о\\: Gerarda, Bertranda, l)rou- 
eta, Laribóissier, Lobau, Grouchy, Claus el, PP* 
Flahaut, jJavilliers i t. d.

;,Ze trzech parów, żnayduiącyćh się przy te- 
raźnieyszym dworze, wymieniają PP. AthaJina i 
Rohan-Cli ab ot.

,;W izbie deputowanych; oprócz kiikii na­
zwisk, których położenie w towarzystwie dosta­
tecznie zdaic się wymieniać. аІе w których prźyy- 
ściu ż iedhey izby do drugiey będzie mian у wzgląd 
zapewne ha wyższe uwagi polityczne, co dó inte- 
ressu krain i rządu reprezentacyynego, wymienia­
ła PP. Tfilar d , Sebastidrii, Diipont (dePEure) 9 
Bertm-l)evaux, Hummdńn, Rainbuteau. Cainbori, 
Grdirimorit, Royer^Collard, Lascours^ Lepelletier, 
d?AuLnay, Lrfont-Blaniac, i t. d.

„Oprócz wybranych ż izb, wymieniaią Xięcia 
Maskowa i admirałe Rigny”

Na tey liście iest 29 nazwisk, zhayduią się 
nazwiska szesnastu ieńCrałów woyśka lądowe­
go i morskiego : ieden tylko z nich P. Da~ 
yilliers, który iest człowiekiem dowcipnym- zre­
sztą nie liczą tam, ani iedhegó uczonego , ani ie- 
dnegó pdety; ani iednegó artysty. (JM.S.P.)

A  N G  L I A.
Londyn dn ia  10 grudnia.

Gazeta dworska przedstawia następny skład 
bióra kontroli do interessow indyyskich: P. C/i. 
Grant, lordowie Goderićh, Melbourne , Pal mer~ 
ston, Grey, Althorp, M. M. PFynn, Sulli ban sir 
Jas. Macdonclld , sir Jas. Mackintosh , PP:. li. 
Grant i H. Eliis. Mianowania P. Cli. Grant, pre­
zydentem tego bióra zdaie śię zapowiadać, że mi- 
nisteryum ma zamiar znieść monopolium kompanii 
Wscbodiiio-Indyyskiey; i ustanowić handel wolny 
herbatą , środek, który znaydżie tern mńiey prże- 
ciwnikóvv, że' ostateczna kłótnia kompanii z Chiń­
czykami skończyła się zupełnie że szkodą pierwszey 
i postawiła handel Kanionu w daleko gorszym 
stanie, a niżeli kiedykolwiek mógł się znaydować. 
Mianowani* lorda Goderićh na ministeryum osaid 
czyni nadzieję , że systemat liberalny podobnież 
i w hieiri będzie zaprowadzony ; powiadają; że za— 
mierzą sobie przylać systemat zniesienia niewoli; 
iak na wyspie Kubie.

— Sir F. Lamb został mianowany pósłerii dó 
Wiednia na mieysch lorda Cowley, który jest na­
tychmiast oczekiw any w Londynie.

— Ministrowie mają zamiar zaprowadzić d- 
szczędnóśc znaczną w liście eywilney i plan zrnniey- 
szenia opłaty urzędników- celnych jest także goto­
wym; powiadają, że ostatnie to zmnieyszehie ścią­
gać się będzie tylko do tych, którzy pobierają wię- 
cey 200 funtów szterlingow roćznie.

— Na posiedzeniu izby niższey dnia 9, kan­
clerz skarbowy podawał projekt do wyznaczenia 
komitetu śledczego, dla zmniejszenia opłat; projekt 
ten przyjęty został z żywem żadovvoleniem i z po- 
wszeclinem potwierdzeniem, i komitet został wy­
znaczony. Bil tyczący się regeńcyi został powtór­
nie odczytany.

— Wieść, która się rozeszła w tych dniach 
ostatnich, iż Xiąże Richmond został mianowany
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iwice-królem Łrlandyi na mieyscu margrabiego 
Anglesea, icst zupełnie, bezzasadna,

—* P. tłenry Cockburn został mianowany stra­
żnikiem ieneralnym Szkocyi.

_ Pożary na nieszczęście rozpostrzeniły się
aż do Kumherlandu, na granicy Szkocyi.

— Gazeta Times u trzy mnie. ze podług umiar­
kowanego rachunku wybór JcAderpoofa miał ko­
sztować od 70 do 80,000 funt. szterlingów PP. 
JEwart i Denison.

— Drukarze londyńscy maią się zebrać na 
ieneralne zgromadzenie, w celu ułożenia petycyi 
do parlamentu, żądaiąc zmnieyszenia prawa stępia 
i taxy ustanowioney na gazety.

— Powiadaią, że Lady Karolina A shley , cór­
ka hrabiego Shaftesbuny, zostanie poślubioną P. 
JSfeeld. staremu prawnikowi, dziedzicowi niezmier­
nego maiątku zmarłego P. Rundelt, Ludgala IIid. 
P. Neeld nabył wspaniały dom margrabiego 
Jiath na Grosvenor-Square, i wyznaczył powia- 
daią swoiey kacney zaręczoney, dożywocie takie, 
iak i dla xiężney JBucdeugh.

—  Gazety z Ja m a yh i pod dniem i4 paździer - 
nika potwierdzają wiadomość , iż Воііѵаг /.ostał 
znowu mianowany prezydentem Kolumbii, i ogła- 
szaią odezw-ę, którą uczynił dnia 18 września w 
Karłagenie.

— Gazety brezyliyskie dochodzą do dnia 10 
października. Wiadomość o wypadkach lipcowych 
we Francyi została tam przywiezioną przez fre­
gatę Prince Imperial, która wypłynęła z Pres tu 
dnia 7 sierpnia. Cesarz rozkazał nie przypuszczać 
więcey osadników, aby nie podawali umów, wa­
rujących umyślnie ich wprowadzenie do Brezylii. 
J . C. Mość przyjął uwolnienie się od obowiązku 
P . Colman, ministra interesów zagranicznych, któ­
rego teka została tymczasowie powierzoną mar­
grabiemu Paranagua , ministrowi ma^marki. 
Przez postanowienie z dnia 00 września, Cesarz 
mianował ministra skarbu i prezydenta skarbu 
publicznego P. Jose Antonio Ligboa, na mieysce 
margrabiego Barbaceny, którego rachunki nie mo­
gły być prawnie sprawdzone, dopóki utrzymy­
wał swoią tekę. P. Jose Antonio de Sitva Maia 
został mianowany ministrem spraw wewnętrznych 
na mieyscu margrabiego Сагаѵеііо, uwolnionego 
od służby.

— Jeżeli możnadać wiary gazecie LimerichPost, 
było w mieście Limerick mó mniey nad З0.000 
ubogich, pozbawionych wszelkiego sposobu do u- 
trzymania się.

— Pierwszy okręt parowy, który zwiedził Chiny. 
Okręt parowy Forbes przeznaczony do przepro­
wadzenia Jamesiny do Chin, opuścił uyście Gan­
gesu dnia i 4 marca 5 przybył do Sincapour dnia 
27 tegoż miesiąca, a wypłynął z tamtą d dnia 3o. 
Przebył on przestrzeń z tego mieysca do Maca o 
w dniach 19: ząrzuęił tam kotwicę dnia j8 kwie­
tnia. Pierwszy to fest okręt parowy, który zwie­
dził Chiny, wzbudził on powszechne podziwie- 
nie tamecznych mieszkańców, którzy nie mogli 
poiąć, iakim sposobem okręt bez lag ii płynął na 
obszernem morzu. Powrót Porbesa do Sincapour 
uskutecznił się w dniach 18; ale był przymuszo­
ny używać wiele razy żagli, niemogąc nigdzie 
znaleźć suchego i stosownego drzewa.

— W iadom ości opodróŁuiącym  L auderze. Otrzy­
mano w Londynie wiadomości od podróżującego 
L a u d e ra ,który ma przebiegać znowu środek Afry­
ki. W ylądował on dnia 2З marca w B a d a g ry  
od strony Gwinei. Przebył szczęśliwie kra у Ba- 
dagarski, podróż siedmiodniową wewnątrz. W ie­
zie on podarunek dla króla Jouri, w którego rę­
ku  zapewniają, że się zna у d nią papiery M ungo- 
Parka\ natychmiast skoro ie odkryie, Lauderze  
mierzą zwiedzić iezioro Tęliad, odkryte przez 
O udney , C lappertona i D enham a  i obeyrzeć tam 
całe, pohrzeże. (J.d.S.P i)

— JJnia i  o —
P. J. Kempt przypuszczony był do ucało- 

wauia ręki J. K. M. z okazyi mianowania go wiel­
kim mistrzem artylleryi.

—  U w a ż a j ą ,  p o w i a d a  g a z e t a  Sun, s$a s z c z e ­

g ó l n i  e y s z y  z b i e g  r z e c z y ,  l e  B r d  B r o u g b a m ,  k t< Ł 
r y  j e s t  f u n d a t o r e m  , n a c z e l n i k i e m  i g ł ó w n ą  p o d ­
p o r ą  u n i w e r s y t e t u  l o n d y ń s k i e g o ,  z o s t a ł  t e r a z ,  z 11- 
r z ę d u  l o r d a  k a n c l e r z a ,  n a c z e l n i k i e m  k o l l e g i u m  
k r ó l e w s k i e g o  w  L o n d y n i e  , k t ó r e  ,  j a k  w i a d o m o ,  
z a ł o ż o n e  b y ł o  w y r a ź n i e  p r z e c i w  l e n n i  u n i w e r s y ­
t e t o w i  ; m n i e m a j ą  w s z e l a k o  , ze  l e n  z b i e g  r z e c z y  
b ę d z i e  d l a  o b u  z a k ł a d ó w  p o m y ś l n y m .

—  J P .  J t f f r e y  z o s t a j e  p r z e z  s w e  " m i a n o w a ­
n i e  c z ł o n k i e m  i z b y  n i ż s z e y ,  i g d z i e  s i ę  s p o d z i e w a ­
j ą ,  ż e  j e g o  w y m o w a  b ę d z i e  m o g ł a  z a s t ą p i ć  w y ­
m o w ę  J P .  B r o u g b a m .

—  J P .  J a m e s  M a c k i n t o s h  z o s t a ł  n a n o w o  w y ­
b r a n y  c z ł o n k i e m  i z b y  n i ż s z e y  5 l o r d  W a t e r p s r k  
z o s t a ł  w y b r a n y  n a  m i e y s c u  l o r d a  B r o u g b a m ;  J P .  
J ,  G r a h a m  , p i e r w s z y  l o r d  a d m i r a l i c y i ,  z o s t a ł  p o ­
d o b n i e ż  n a  n o  w  o w y b r a n y  w  h r a b s t w i e  K u m b e r -  
l a n d z k i e m .

—  W  C a m b r i d g e ,  4 go  t e g o  m i e s i ą c a ,  b i e g a ł y  w a ­
ż n e  o b a w y  : b y ł  t o  d z i ę ń  t a r g o w y  , i p o s p ó l s t w o  
z a g r a ż a ł o  n a p a ś c i ą  n a  m i a s t o .  P r z e d n i e y s i  m i e ­
s z k a ń c y  i 1 .З 00  s t u d e n t ó w  w y k o n a l i  p r z y s i ę g ę  n a  
K o n s t a b ł ó  w  n a d z w y c z a y n y c h ; s t u d e n c i  o ś w i a d ­
c z y l i  ż e  g o t o w i  b y l i  u d a ć  s i ę  n a  p u n k  t a ,  w  k t ó ­
r y c h  b e z p i e c z e ń s t w o  o s ó b  i w ł a s n o ś c i  b y ł o b y  z a ­
g r o ż o n e .

—  O s a d n i c y  r z e k i  Ł a b ę d z i e ? ,  c h e ł p i l i  s i ę ,  z e  
n i e  d o z n a j ą  n i e s p o k o y n o ś c i  o d  k r a j o w c ó w ;  r z e c z y ­
w i ś c i e  a ż  d o  5 go  m a j a  n i e  d o z n a w a l i  o d  n i c h  ż a -  
d n e y  p r z e s z k o d y ;  a l e  w t y m  d n i u  k r a j o w c y  - c h c i e l i  
z r a b o w a ć  o s a d ę  P e r t h  , i  o s a d n i c y  m u s i e l i  w y ­
t r z y m a ć  b i t w ę .

— M a m y  w i a d o m o ś c i  z L s g u a y r a  o d  d n i a  8  p ą ź -  
d z i e r .  W  l a d o m  o ś ć  o o d d z i a ł y w a n i u  w  B o g o c i e ,  z a  
B o l i  w a r e m ,  z r o b i ł a  w  W e n e z u e l i  w r a ż e n i e  n i e p o ­
m y ś l n e  i  s t a ł a  s i ę  p o b u d k ą  d o  p r z y g o t o w a ń  w o j e n -  
п у с Ь л n a  p r z y p a d e k ,  g d y b y  s i ę  k u s z o n o  o u ż y c i e  
s i ł  у ,  w  c e l u  p o ł ą c z e n i a  t e  у  p r o w i n c y i  z r z e c z ą -  
p o s p o l j t ą .  K o n g r e s  W e n e z u e l s k i  o ś w i a d c z y ł ,  ż e  
n a  p r z y s z ł o ś ć  s t o l i c ą  W e n e z u e l i  b ę d z i e  W a l e n c y a .

—  L i s t y  z  B u e n o s - A y r e s  d o c h o d z ą  d o  k o ń c a
w r z e ś n i a ,  i  w i a d o m o ś c i  w  n i c h  z a w a r t e  s ą  n a  у n i e -  
p o m y ś l n i e y s z e .  W o y n a  d o m o w a  z d a w a ł a  s i ę  z n o ­
w u  p r z y g o t o w a n ą  i  w i e l u  n e g o c y a n t ó w  p r o s i ł o  o  
p a s z p o r t a  d o  o p u s z c z e n i a  k r a j u ;  w s z e l a k o  n i e  m o ­
g l i  j e s z c z e  i c h  o t r z y m a ć  d o  c z a s u  w y y s c i a  t y c h  
l i s t ó w .  ____

S z w a y c a r y a .
Lauzanna dnia 3 grudnia . S z w a y c a r y a  o k a -  

z u i e  s i ę  d z i ś  w  m n i e y  p o s ę p n y m  w i d o k u ,  i  s p o -  
k o y n o ś ć  z r a z u  ż y w o  z a g r o ż o n a  , p r z y s t ę p u j e  p o ­
w o l i  d o  p o r u s z e ń ,  k t ó r e  z a r ę c z a j ą  i e y  u t r z y m a n i e .  
P o d ł u g  w s z e l k i c h  w i a d o m o ś c i ,  n i e  b ę d z i e m y  o -  
p ł f i k i w a l i  t y c h  s c e n  b u r z l i w y c h »  k t ó r e  n i e o d s t ę ­
p n e *  s ą  o d  r e w o l u c y i ,  a  S z w a y c a r y a ,  z a w s z e  p o s t ę ­
p u j ą c a  p o d ł u g  p r a w ,  z a w s z e  w i e r n a  s w o i m  d a w ­
n y m  z w y c z a i o m  » z d a l e k a  t y l k o  p o g l ą d a ć  b ę d z i e  
n a  z a b u r z e n i a ,  ś w i a t  u c i e m i ę ż a j ą c e .  Z  r e s z t ą  ż a d e n  
c z y n  t y r a ń s k i  a d m i n i s t r e c y i  n i e  d a ł  p o w o d u  d o  
p o r u s z e ń  l u d u .  W s z ę d z i e ,  g d z i e  s i ę  l u d  z g r o m a ­
d z i ł ,  o d d a ł  s p r a w i e d l i w o ś ć  s w o i m  r z ą d o m ,  o s k a r ­
ż a ł  t y l k o  s w e  i n s t y t u c y e  i n i e  ż ą d a ł ,  i a k  u l e p s z e ń  
w s p ó l n y c h .  R ó w n i e  t e ż  p o c h w a l i ć  n a l e ż y  u m i a r ­
k o w a n i e  r z ą d ó w .  P r z e z  ś r z o u k i  p e ł n e  t n ą d i o ś a i :  
s p r o w a d z i ł y  o n e  b u r z e n i e  s i ę  l u d u  d o  p o r u s z e n i a  
p o r z ą d n e g o .  W  Zurychu , w  Lucernie , w  Argo- 
%viif w  Solurze n o w e  s i ę  u m o w y  u k ł a d a i ą  ,  u l e p ­
s z e n i a  s ą  p r z y o b i e c a n e ,  z a r ę c z e n i a  s ą  d a n e ,  i  r z ą ­
d y  s t o w a r z y ł y  s i ę  z p o w s ż e c h n e m  u n i e s i e n i e m .  
W s z ę d z i e  r o z w a ż a n i a  n a r a d  b y ł y  p o w a ż n e  , u r o ­
c zy s t e»  n a t c h n i o n e  p r z e z  p r z y w i ą z a n i e  m o c n e  d o  
o y c z y z n y , i p r z e z  p o t r z e b ę  z a c h o w a n i a  i ^ g o ,  i a k  
b y ł o  z a w s z e  ć z l a c h e t n e m  i c z y s t e m .  _ f

Lucerna . W i e l k a  r a d a  n a  p o s i e d z e n i a  s w e t n  
d n i a  2 6  l i s t o p a d a  , u c z y n i ł a  n a s t ę p n e  p o s t a n o w i e ­
n i e  n a  r e t y c y ą , k t ó r a  i e y  b y ł a  p r z e d s t a w i o n ą  d n i s  311 

‘ i .  M a  b y ć  u c z y n i o n e  o d m i a n y  w  k o r i s t y -  
t u c y i  k a n t o n u  j u ż  i s t n i e j ą c e y .  2. O d m i a n y  t o  b ę ­
d ą  r o z w a ż a n e  1 p o d a n e  p r z e z  k o r n m i s s y ą  w y b r a ­
n ą  z ł o n a  w i e l k i e  у r a d y  ;  n a d e w s z y s t k o  m a  o n o  
m i e ć  w z g l ą d  n a  s k ł a d  r e p r e z e c t f t c y i ,  b a r d z i e  у  s t o ­
s o w n y  d o  z&s&d r e p u b l i k a ń s k i c h  , u a  u l e p s z e n i e
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syilematu wyborczego na zniesienie mieysc do­
zy wolny :ii i urzędów państwa. 5. Konstуtucya 
zmodyfikowane będzie pod.mą do pot wie? dzecia lu-
f]gwj, 4 Taż s ma kommiesya ułoży projekt ja- 
!;i n sposobem konstytuęya odniesiona ma by di 
przy pro wadź do wypełnienia. 5. Nakoniec 
praca ta .  która ciągnąć się będzie bez przerwy > 
gdy się' ukończy, mała rada „zostanie o lem uwia­
domioną, iżby wielka rada mogła być niezwłocz­
nie zwołaną.

Sólura. Wielka rada, na posiedzeniu swętn 
dnia 26 « siop uczyniła następne postanowienie, 
które zapew ni bez wątpienia epokoyność kantonu: 

1. Nastąpi przeyrzenie konstytucji kram we у 
2. Praca ta poructoną będzie kommissyi wybra- 
ney 7, łona witlkiey rady. 5. Kommissya ta, która 
ni a być złożoną z 17 członków, utworzoną będzie 
z 8 cvłónkóv małe у i wielkiej rady miasta , i z 
równe у liczby członków ze wsi; 171 у członek zo­
stanie wybrany ze składu wielkiey rady, 4. Kom- 
missya ta, kiórey odesłane będą pstycye jus otrzy­
mane od gmin kantonu przedstawi małey radzie 
naydłuzey w przeciągu miesiąca, swoje wnioski 
we względzie projektowanego przeyrzenia; a mała 
rada naydaley w przeciągu i5 oni po otrzyma­
niu, zwoła nadzwyczajnie wielką radę w celu zło­
żenie jey ostatecznego projektu razem ze ewojemi 
poslrzeżeniami.

Bern dnia 8 grudnia. Dnia 6 wieczorem zna­
czna kupa uzbrojonego ludu z gmin katolickich 
kantonu Argowskiego , weszła do Arau , i roz­
łożyła się w mieście i w okolicach, Zdaje 
się , że kilkaset dawniejszych żołnierzy z będą­
cych przedtem regimentów szwajcarskich, utrzy­
mywanych we Francji, miało czynn/udział w tych 
poruszeniach, i że szli na czelp mieszkańców gmin. 
Nasz rządca kantonu, zwołał przez okólnik pod 
dniem 7 seym nadzwyczajny do Berny na dzień 2З.

(J• d, S. P .)•

S Z W E C Y A.
SztoJiolm dnia у grudnia.

Dnia 28 listopada -rana, 200 wystrzałów dzia­
łowych obwieściły obchod tysiącletniej rocznicy, 
wprowadzenia wiary chrześciańskiey do Szwecyi. 
Uroczystość ta obchodzoną była w całem królew- 
stwie; szczególniej była zajmującą na małey wy­
spie Bjórko, na tem samem mieyscu, gdzie podług 
podani3, północny apostoł Amgarius przybył o- 
powiadać Ewangelią przed tysiącem lat.

—. Margrabia St. Simon, został mianowany 
posłem nadzwyczajnym i ministrem pełnomocnym 
króla francuzkiego przy naszym dworze, na miey­
scu hrabiego Montalembert; P. Tallenai spełniać 
będzie do jego przybycia obowiązek sprawują­

cego ititeressa. (J. d. S. P.).

Б  a w  a u. Y A.
Monachium dnia 10 grudnia.

Odkryto hlizko wsi f'Vondreb, w niewielkiej 
odległości od Tirschenreuth, warstę ziemi porcel- 
łanowej, b rdzo dęli kat uey,białey,i oayiepszey wła­
sność ; próby, które uczyniono przedstawiły wy­
padki zupełnie zadówolniające. Wydobywanie 
tey ziemi jest bardzo łatwe 5 w ars ta bowiem jest 
obszerną i głęboką. Położenie wsi, którą przepły­
wa rzeka f f  ondreb, dostatek drzewa w okolicach 
na umiarkowaną cenę, nakoniec łatwość kbmmu- 
nikacyi przychylają się nadzwyczajnie do założe­
nia fabryki porcellany w tey okolicy. (Л d, S. P.).

S p r a w y  N i d e r l a n d z k i e .
H a g a  dnia i 4 grudnia.

Garnizon Boisle- Duo liczy 4 ,ooo ludzi.
— Courant Нагіе niski zawiera następujący 

artykuł: „ Podłng wiadomości prywatnych z Bru- 
xelli1 pod koniec listopada otrzymanych, po czę­
ści przez pisma angielskie, a po części przez A~

kwisgran, panowało tam posępne zadziwienie.
Nie wnb<ć już pojazdów na ulicach , gdjż wszy­
stkie prawie kunie zostały wzięte na potrzebę 
woyska ; wszystkie fabryki zostawały n:*=c?ynne 
wyroby, które znajdowały wprzódy kcr?ystuy 
odbyt w kraju i za granicą , przędą w arie były 
za szóstą część dawnieyszey ich eony; więcey 
700 domów było niezamieszkanych; w Leodyum 
myślą tylko o wybraniu podatków , a Rząd tym­
czasowy nie śrni<5 ich domagać się. Tymczasem 
klapsa bardzo liczna ubogich i rzemieślników bez 
roboty jest ciężarem dla majętnych mieszkańców. 
Toż sarno dzieje się i w innych miastach: Gan- 
dawa naprzykła-.i , liczy teraz w morach swoich 
26.760 ubogich» którzy są utrzymy wani przez ko- 
ro.L̂ t dobroczynności, nie licząc w to 1,900 rze­
mieślników. “

— Libri Bagnano, wydawca wprzódy wy­
chodzącego National w ВгихНІі, teraźnieyszey 
gazety Hagskicy wyjechał do Anglii. (J.d.S.P.)

Вгихеііа dnia 15 grudnia.
P. Surlet de Chokier został wybranym dnia 

11, prezydentem kongressn na jeden miesiąc, wię­
kszością 335 głosów przeciwko 11.

— lYongres odrzucił w komitecie jenerał - 
nym projekt utworzenia senatu , większością 1ЗЗ 
głosów przeciwko 58.

— Liczba ubogich familii W Gandawie, za­
pisane na liście zwyczajnej, wynosi do З.200; o- 
trzymują one pomocy miesięcznej od 4 ioo do 4200 
złotych ; liczba familii, które są umieszczone na li­
ście nadzwyczaj nejr, wynosi około 4,ooo , otrzy­
mują one co tydzień pomoc od 2,000 do 2,100 fr.

— Wiele wozów pod mocną eskortą wyje­
chało dnia 9 z 4oo,000 ładunkami dtiałowemi do 
korpusu jenerała Niellon. (J.d.S.P.)

H i s z p a n i a .
Madryt dnia 5o listopada. <

Będzieffty mieli ministra spraw wewnętrznych; 
gądtą, że wybór królewski na to nowe ministeryum 
padnie na P. Aronja , tym sposobem większość 
przechyliłaby się na stronę umiarkowaną ministe­
ryum. (J. d. S. P.). ______ .__

S p r a w y  G r e c y- r.
Syra dnia 2p października.

Wyspa Negrepont zostanie nakoniec opuszczo­
ną przez Turków; Otner Basza czyni już do tego 
wszystkie przygotowania. Spodziewamy się zawsze 
jeszcze, że lądowi greckiemu dana będzie obszer- 
nosć tak pożądana; jeżeli jednak nasz byt nie jest 
zapewniany przez związek innych wypadków po­
litycznych w Europie bardzo ważney wagi. Tym­
czasem wszystko, chociaż postępuje w górę, lecz po­
wolnie z przyczyny niedostateczności środków. Na 
rok przyszły zbiory będą obfitsze,gdyż każdy będzie 
mógł spokojnie uprawiać swoje pole, e ubodzy 
otrzymają pomoc, nieodbicie potrzebną. Zaufanie 
wzrasta i handel, oraz przem>słsię ożywia. Listy 
z Nauplii donoszą, że admirałowie mocarstw sprzy­
mierzonych udali się do Aten. (J.d.S.P.),

VV ł о с н r.
Rzym dnia. 4 grudnia.

Kardynałowie naczelnicy porządku zebrali 
się dnia 2 u kardynała Расса i postanowili odby­
wać Сопсіаѵе w pałacu Kwiry nalny m, jeżeli in­
ni członkowie obecni ze świętego koliegiura riie u» 
czynią żadnego zarzutu na ten projekt. — Dnia 3 
ciało zmarłego Papieża zostało przeniesione z wielką 
okazałością do kaplicy Syxtyńskiey w  ̂ atykanie.

---------—-  (J.d.S.P.)
O g ł o s z e n i a .

Rząd Guberuialny Litewsko- Wileński, prze­
słał do Redakcji, dla umieszczenia w Kury erze 
Litewskim, co nsstęptm:
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ten , w ^etucb ’Л >zy pi zeioŹM la 
XVileńskи-ѵп P. GuberiHtor» Cywilnego i iva- 
хѵ . Ьгя,  v.vl dni tn i4 ’ teraźiiieysztgo grudni* 
?. N. 20.089. przy Utórem, pmesybjąr w kopii za­
lecano bW -ik ifgo  F. W o i mu, eg <5 Gubernatora, 
7 Л<ил i5 grudni* z N- 2.562, z n.zporządzei.ia 
Główno !><»w«>i1łqęego Dniała ąeą Armią, P. Je- 
ver.,la Marszałka Polnego Hrabiego Dybiczn Za- 
bałkańskiego--, пйstałegó, względem sątlienia szp;e- 
y ,w , r łznosrący >:h i" r*zgt.*sz«iących buiibwhi- 
;.7e i nowiny z królewfetwa Polskiego, o-
r«z zbiegów, prze nie wierć ów i przekiiiczy ków, 
sąd« 1.1 w,dennym, we 24 godzinach 1 o tialszem;pule- 
<v, tetiin - B-ąduW), dla ścisłego tego wypełnia­
nia w іиіеумі'у Guberi.ii, uczynię niezwłocznie 
należyte lozporząiizeri"; .przyczem daie wiedzieć, 
ze tenże V. Cywilny Gubern-tor, o 'Wypełnieniu 
t»go z-.lecił od siebie prosto Męskim i Ziemskim 
Pnl-cy. m, я szczegół nie у graniczących zKróiew- 
g|t1pm Polskiem powiatów. Z, pouuenjonego w 
kopii zaleceni» L tewek.cgo 1*. Wcientugo Gu 
hernaiora 1 Kawalera, do XX .łebskiego P. Cy- 
wiinego Gubernatora, pod dnie n i 5 ter»źnieysле- 
go grudnia z N. 2562 nas>aPgo, okazom się: źe 
Głów no-Dow odzący DzFłaiącą Armią, P. Jenerał 
Marszałek polny, Hrabia Dy bicz*2Jabałki»ński , Z 
dnia 6 terrznieyszego grudnia pod N. З7, uwiada­
mia P. Wojennego Gubernatora, ze w tertfltaiey- 
s?y-n sianie rzeczy w Królewstwie Bobkiem, u&y- 
pf.vive> .buntownicy będą starać się; zwodnicze- 
?y,i ogłoszeniami, rozsiewanymi za pośrednictwem 
szpiegów I ro/nosicieli buntowniczych pism i no­
win, tudzież. różoeroi tym podobneini czynnościa­
mi, ’miesz. ć sp°koyność obywateli bliższych lego 
K rólewsl w a guberoiy. Dla uprzedzenia czego,
zada zwrócić Ѵ/.czególnieys/ą uwagę, i ieżeli gdzie 
tacy szpiegovx ie i roznoeiciyle buntowniczych pism i 
nowin okażą się, tedy kazać brać ich pod straż 
i oddawać po«.ł sąd woienny. Jesii zas, nadspo­
dziewanie 9 podobni buntownicy okażą się i po­
między mieszkańcami w powierzonych temuż P. 
Wojennemu Gubernatorowi guberniach, albo bę­
dzie na kogokolwiek z nich iawne podeyrzenie » 
związki z buntownikami, tedy i tych sądzić wo- 
iennym sądem , iakowe sądy kończyć w przecią­
gu 24 godzin i w zadnem zdarzeniu, p.ócz szcze­
gólnych połączonych z innemi waż» emi spólni- 
kam i nie nrzedłubc ich daley ned dwie doby. 
ІѴугіікі e a o podsądnych , oieulegaiąęych ka- 
rzp śmierci,.doprow edzeć niezwłocznie do skut­
ku podług prawa; a o podsądnych> nDgaiących 
pozbawieniu życia, wyroki przedstawiać dokon- 
firmacyi Główno Dowodzącego. Na skutek czego 
P. Litewski Woienny Gubernator poleca P. Cy­
wilnemu Gubernatorowi zalecić natychmiast w szy­
stkim mieekim i ziemskim Policjom, a szczególuiey 
powiatów, graniczących z Króle w st wem Boiskiem 
ponowić zalecenie, o i»fc naysurowszem ze stro­
ny ich pilnowaniu, dla zapobieżenia wszelkim 
o*i źle myślących ludzi usiłowaniom do pomie­
szania spokoytmsci mieszkańców Gubernii VX tlen- 
Fkiey; w zdeizen u zaś pokazania się gdziekolwiek 
takich szpiegów t roznosi cieli buntowniczych pism 
i nowin, albo iawnego pedeyrzenia n» kogokol­
wiek z mieszkańców w Guberni* o Związki z bun 
townikami, tedy takich brać natychmiast pod straż,
7. opieczętowaniem wszystkich tych papierów, 
jakie będą przy lich podeyrzanemi, iP .  VX <łien- 
nejjo Gubernatora w tym?e czasie z wysżczegói- 
?i i e nie аз zupełfióm i przedstawieniem takich pa­
pierów 11 w-.iedoroići, dla dama zalecenia Komen- 
«rantewi, względem sądzenia ich woieonym sądem. 
O rę*porządzeniu z&ś w tey rzeczy terazże uwia­
domić. Ro z k * 91 • l i : dla powinnego i nieod- 
mb r.negi,, podług wyłey wspamoionego zalecenia 
P. Litewskiego *iVroieunego Gubernatóra i Kawa­
lera, wypełnienia, wszystkim tuteyezey Gubernii 
Policyom mu' ki m i ziemskim , takoż Prezyduią- 
cym w nic h Folicmeystrom.ł Hcrodniczym i Kom-

mis«arzom z-emskim 1 od tego Rządu eurówi# ze» 
W ić  przez uksy): осѵёш Litewskiemu P. Wo* 
iennemu Gnbermtorn-wi donieść, a kopią tey re- 
zclitcyi przeałaó do Kancelisryi P. Gy« llnego Ga- 
hernatnrn i Kawalera. Autentyk podpisany przez
PP. Zasi dających i p świadczony przez Sekre­
tarza. Zgodno Sekretarz Kowalenok.

Z autentykiem czytał Powytczyk J&a Мд- 
cleiew ski.

D o n i e s i e n i e .
Exempbrze NoworoczniJza L itew « 

sftiego na rok *83/, rozdawane będą w  
dniach 5o i 5i kończącego się miesiąca i 
roku; przeto po ich otrzymanie PP. Kol- 
lektórowie zechcą się zgłosić do wydaw­
cy mieszkaiącego w domu Хіесіа Puzyny 
przy zaułku Sto-Michalskim, Od daty ni- 
nieyszego doniesienia, prenumerata na po- 
mienione pismo ustaie; a następnie bilety 
od koliektorów wzięte, lub przez nich 
rozdane, waloru mieć nie będą. — Cena e- 
xemplarza r. s. i kop. 5o; z rycinami na 
papierze kolorowym angielskim r. s. 2» 
Exemplarzoxv nabyć można u Wydawcy i 
w Redakeyi Kuryera Litewskiego. W il­
no d. 29 grudnia i85o r.

2 Ponieważ w ХѴіІоіе i lM*ńskn, fabrykańo! 
tytoniu, pozwalała sobie ożywać mego herbn i 
imienia, dodaiąc tylko małemi literami przed 
moiem imieniem poniemiecko —- uach — i gdy 
przez takie nadużycie kopoiąey może bydź ła ­
two zawiedziony , a moia Fabryka na tem cier­
pieć mosi, dla tego iestem zniewolony podać do 
powszechney wiadomości, że moie tytanie nie 
tylko na paczkach sprzodn maią herb wyciśnię­
ty konno iadącrgo Kozaka z napisem mego imie­
nia bez żadnego przydatku po niemiecko i po 
Rusku, ale tez na tylney stronie iest pieczęć 
z takimże herbem i napisem mego imienia po 
Rusku wyrażonym. Po tych znakach, można 
rozpoznać wszystkie gatunki mego ty tu n iu ik to  
będzie na to uważał, może bydź pewnym otrzy­
mania dobrego i niesfałszowauego tytuniu. Ryga 
1 decembra i 8 5 o r. Fabrykant tytuniu H. S. 
Kasaok. ( i 5 5 o)

Wolno drukować Policmeyster Chrząstowski.

2 Podpisany uwiadamia Prześwietną Publi­
czność, iż z Apteki zeszłego G ryzem  przy ulicy 
Dominikamhiey którą był zewiadował, przeniósł 
się do Apteki, przy ulicy Zamkowey w domie 
Kuntza pod Nrem i 5 na przeciw Od wachta obję­
te y, od j y .W a g n  er а а teraz oznaczoney firmą 
Słońca г napisem Apteka pod  Słońcem Sawic­
kiego» Jeżeli od czasu bytności iego w Wilnie 
Prześwietna Publiczność była łaskawa na ody 
Mineralne przez niego ta zaprowadzone, śmie 
pochlebiać sobie , że 1 w tętn. nowem mieyscu 
nie uchyli mu swych względów. W ody zaś mi- 
nccalne są: Selcerska , Dmska, Maricnbadzha, 
Gorzka, i inne. w Wilnie r. i 8 5 o grudnia 22 
dnia» Stanisław Sawicki Urzędnik Farmacyb

[Wolno drukować. Policmeyster Chrząstowski.



5  R y s k i  E k o n o m ic z n y  Komitet d ró g  kommu- 
t t l k a c y i  ninieyszem wzywa życzących z pewnemi
i dostatecznemi ewikcy ami i św iadectwami o sta­
nie swoim do targu w Rządzie Horodniczym Le- 
pelskim, dnia i 5 następującego lanuaryi od go­
dziny 11 z północy do 2giey popołudniu odbyć się 
maiacego, z ostatecznym po nim przez trzy dni prze­
targiem , na dostawę w przyszłym 18З1 roku do 
robot podług systematu bereźyńskiego kanału, ro­
żnego rodzaiu robotników i maleryałow, w załą- 
czoney tu wiadomości poszczególnie wyrażonych; 
życzący, przybywszy do lego targu, maią.widzieć 
i  warunki, podług których ma się uskutecznić do­
stawa potrzeb. Ża Sekretarza Masłów.

Wiadomość o drewnych i różnorodnych 
materyałach i robotnikach, potrzebnych^ do ro­
bot w i8 5 i roku podług systematu bereźyńskiego.

tość. Іг. JF.
1З1ЗDług. 4 sąż. grub. 7 wierszkow.

3 __ —  7 — 1616
_  5 -  ~  5 — 688
_ 4 __ — 5 — 45o
_  5 — — 8 — 9
-  4 — — 9 — 18
- 5 -------- 9 , - 1
— 4  — — 6 — 4
-  6 -  -  8 - 16
— 5 — — 6 — 18
— 4 — — 8 — 6
_  3£ — ~  7 — 176

Desek sosnowych grubości g cali: 
Dług. 4  sąż. grub. 2! cali . » 4 i?U —

— 3 — — 2* ІО76 —— —
4 __  __  4 —. 266 — —

— 5 — — 3 — i 45 —
— 3 — — — i 642 —

577 — —
__ 3 ___  __ 2 — 1002I — —
~  4  — — i ł  — 5 io — —

— 3 — — 1 — 646 ■—
__  4 — «— 1 — 1079I — ^—
__  31 __  __  1 —- 328 — —

Żerdzi3 do 4  — 2 o54 — — 1
Uranie sztuk • • • • » » » 2 4 i 6 — — 1Lin okrętowych • . • . » ■— i 20
__  blokowych —- 4 —

Wierówek smolonych . • . — i3 20
Sadła wieprzowego . . * . 
Goździ 718 calowych za ząbko-

299^

5 10

wanych . . .........................
7 i 8 gładkich . . .

— —
4 4 i 2 — —

5 1 6 . • » • » *>• 72126 — —
3 i 4 ............................. 4 6 u 5 — —

— Sufitowych czyli sztukatur- 
nych 47620 —

Gliny sążni kubicznych . . . 48265 — —
Mchu sążni kubicznych . . . 32 | —
P ie ń k i .................................. — 21 3 i
Smoły wiader wagą każde 3o fun. 4o4 | | — —
Żelaza czterogrannego * . * — 74 26

—- sztabowego . • . . — 70 20
— w blachach . . . . — 5 35
—  w szynach .  . .  » . — n 20

Węgli czetwierli . . . . . 2 77 — —
Sukna włościańskiego arszyn . 2 7 ł — 1
Piasku sążni kubicznych . . i | —

—  wozów . . . . . . 585 — -—
Kamienia dzikiego sążni kuhicz. 54$ — —
Wapnabiał.bccz.f 1 = A « F Iwagąkaz. 20 p 

—  szarego —  ( 1
i 46
532

7
16 —

Kafel z narożnikami . v . . З000 -— —

Cegły sztuk . . . . . . . 112674 —
Drotu
Wiuszek czuhunnych z garnitu-

55

1 21$

rem . . . . . . . . . i — —
Drzwiczek kominowych . . 5.5 — - -
■Klein stolarskiego . . . . . . — 2 39
Szczeciny swiniey . . . . . — 1 i i t

« Sziiuru holenderskiego .  . . , — — 19!

Ilość. P. F.
Szkła wpółbiałego więk. formatu 492

—- — śrzedniego 5 79 — —

—4 — małego . . 108 — —
Zawias żelaznych do okień . . 22 par. — —

Zasuwek . . . . . . . . 4 i — . ..

Zamków do drzwi . . . . . 45 w
Zawias . . . . . . . . . 54 —

Zasuwek . . . . . . . . i 5
Oleiu konopnego . . . . . — 212 з4 |
Minii . . .  . . .  . .  . 5 зт8-
Zybergleytu . . . . . . . 5 5-Л
Umbry . ( . . . . . ; . — 1 8і
Kredy — i 4 7O c h r y ......................... — 33 ібі
Szweckiey mumii albo czerlady — 27 32
Ołowiu białego . . . . . . 35 35
Kitu do okień . . . . . . — З2
Alebastru . . . . . . . . 5o6
Sadzy angielskiey . . . . . 1
Drzwiczek do pieców . . . 12 — —.
Żwiru sążni kubicznych . . . 52| — —

Robotników:
jĆieśli ...... . . . . . . . І172З —

I Parobków 281З2 —. —
Kowali . . . . . . . . i 44
(Malarzy . . . . . . . . 1088 .

Tynkarzy czyli sztukaturnikow . 1241 — —
Szklarzy . . . . . . . . 16* — —
Mularzy i Pieczarzy . . .  * 652 —
Stolarzy 5o5| — —

IjPiłownikow. 5 i — —
( i 5i 7 ) Za Sekretarza P. Masłów.

2  O d  R z ą d n  O b w o d u  B e s s a r a h s k i e g o  n U  
n ie y s z e m  o g ła s z a  s i ę : i ż  n a  t e r m in y :  d n i a  2 ,
5 i  8 m a ia  18 5 1 r o k n ,  b ę d ą  p r z e d a w a ć  s i ę  e  
p u b l ic z n e g o  ta rg u  m a ią t k i  n i ż e y  w y r a ż o n e ,  n a ­
l e ż ą c e  d o  z m a r ł e g o  R a d c y  D w o r u  M i l l o ,  o d ­
d a n e  u a  e w i k c y ą  z a  O d e s k i e g o  k u p c a  i s z e y  
g i łd y  A r o n a  P o ł o e r a ,  z  d o s t a w y  d o  B e s s a r a b i i  
d la  k o l o n i s t ó w  w a r s z a w s k i c h  d o m ó w  , o k i e n  i  
d r z w i ,  za  n i e d o i m k ę  z  t y c h  a r t y k u ł ó w  n a  t y m ż e  
P ó ł o i e r z e  n a g r o m a d z o n ą  ,  i a k o  to :  c z ę ś c i  M o s z y  
R e d e n  i  D e r e n e u , o c e n i o n e  p r z e d  e w i k c y ą  d o  
sk a r b u  2 o  t y s i ę c y  l e w ó w ;  m o s z y  t e  c z y l i  m a i ą t k i  
l e ż ą  o d  m ia s ta  o b w o d o w e g o  K i s z e n i e w a  6 o  
w io r s t ,  z  t y c h  p i e r w s z a  R e d e n y  z a w i e r a  s z e r o ­
k o ś c i  2 7 9  a  d ł u g o ś c i  4 3 7 5 s ą ż n i  d o m  n e s z s k i c h ,  
t o i e s t :  m a  z i e m i  o r o m e y  56  f a l e z y  4 o p r a ż y n ,  
ł ą k i  8 7  f a l e z y , t o ł o k i  w  b l i s k o ś c i  s a m e y  w s i  
4 o f a l e z y  6 0  p r a ż y n ,  p r z y  r z e c e  I k i l e  b l i s k o  w s i  
B u ł a r d y  45  f a l e z y , t a k o ż  n ż y t e c z n e y  d o  p a s z y  
b y d ła ;  i e d a n  o g r o d  w i n o g r o n o w y  w  2 0 0  k r z a ­
k a c h ,  z a ł o ż o n y  w  o b s z e r n o ś e i  n a  i e d n ą  f a l e z ę  i  
4 o p r a ż y n ,  d o  k t ó r e g o  są  i e d n a k ż e  n c z ę s t n i k a -  
m i i  in n i  r e z e s z y  r e d e ń s k i e , i e d e n  o g r ó d  ś l i w ­
k o w y ,  o b s a d z o n y  d r z e w a m i  d o  d w ó c h s e t  s z t n k  
n a  2 7 9  s ą ż n i ,  n a l e ż y  t a k o ż  d o  c z ę ś c i  p o m i e n i o -  
n e y  r e ze szy ;  l a s u  z d a t n e g o  n a  d o m o w e  p o t r z e b y ,  
a  w i ę k s z a  c z ę ś ć  n a  d r w a  8 0  f a l e z y  7 4  p r a ż y n ,  
t a k ie g o ż  la s u ,  t e r a z  t y l k o  r o ś ć  z a c z ę t e g o  1 З 7  
f a l e z y ,  p o m i ę d z y  n im  i e s t  z i e m i  u ż y t e c z n e y  d o  
p a s z y  b y d ł a ,  i e d n a  o s a d a  z a w i e r a i ą c a  i a 5 s ą ż n i  
d o m  n e s z s k i c h ,  n a  k t ó r e y  i e s t  1 2 d o m ó w  o b y w a ­
t e l s k i c h  i  d w a  r e z e s z s b ie ,  z t y c h  p i e r w s z e  o d -  
b y w a i ą  o b y w a t e l o w i  u s t a n o w i o n e  d w a n a ś c i e  d n i  
n a  r o k  p o w i n n o ś c i ;  w  s a m e y  t e y  o s a d z ie  i e d n a  
k a r o z m a . M a ią t e k  t e n  i e s t  w  s k ł a d z i e  n i e r o z d z i e l -  
n y c h  r e z e s z s k ic h  m o s z y i  R e d e n  i  g r a n i c z y  z  m o*  
s z y a m i ;  H a l ic t fe n ,  R e z e s z s k ą  R e d e o y ,  D e r e n e u ,  
k l a s z t o r a m i  G i r ż e w k i  i  B u ł a r d y ,  p r z y n o s i  n a  r o k  
d o c h o d u  5 1 6  r u b l i ,  a  o c e n i o n y  7 K7$ r u b l i  a sy g ?

(><
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а а су у a mi Państwa ; i draga Derenen , zawiei*» 
szerokości 5o a długośpi ЗгЗо sążni domnesz- 
skich , to iest: ma ziemi огошеу 18 falezy 43 
prażyp , łąk 4 falezy 10 praży u, dla paszy by­
dła blisko eamey xw$i Ds-renęu, i na rzece Ikile 
4 falezy 60 praży u , łasa zupełnie prawie wy­
rąbanego/ale po części leszcze zdatnego do opa­
łu , a bardzie у dla paszy w  nim bydła 29 falezy; 
maiątek ten iest w składzie nie rozdzielnych re- 
zeszskich moszyi Dóreoewa i graniczy z  moszya- 
mi: Gir owcy, Girze w ki i Bołarda , przynosi na 
rok dochodu 7З rubli 20 kop., a oceniony юоп 
rubli assygiiacyami Państwa, przez obie terno- 
szyi płyną rzeczki Kuła i fkil, wielkich i tran­
sportowych dróg niema oprócz partykularnych. 
Na skutek czego , życzący zechcą przybyć na 
wyzey oznaczone terminy do tego Rządu. Dnia 
22 uowembra i 83oroku. ( l ig s )

Sowietuik Zadanow. Sekretarz Śnieżków.

5 Magistratura Wileńska Powszechney 
Opieki ninieyszem ogłasza: iż w.Jkiey będą 
przeduwać się z aukcyjnego targu oddane na 
ewikcyą za uchybienie<a terminu murowane 
domy żyda Joehela Mejerowicza Jochelsona, po­
łożone w mieście Wilnie pod N. 2З1, 2З2 1261; 
kaczemu naznaczone zostały terminy do tar­
gów: pierwszy dnia 21, drugi 2 4 , a trzeci o« 
stateczny 27 ' ianuaryi 1801 rokn. Życzący 
kupić te domy, mogą przybyć do Magistratary 
Powszeehuey Opieki w dniach oznaczonych pod 
czas sessyi i widzieć w niey przedaiacycb się 
domów inwentarz z otaxowaniem. Dnia 12 
uowembra з83о reku.

Непремѣнный Чл$нъ Колдежеекін Acce- 
соръ и |Ѵавалеръ Петръ Клейстъ.

Секретари Иванъ Солимани,

5 Od Izby Skarbowey Mińskiey ogłasza 
się:, iż w niey będą odbywać się targi na od­
danie w 1 i-letnią od dnia 12 apryla następu­
jącego i 85 i rokn, arendę, w powiecie Mozyr- 
skirn, maiątku skarbowego Torowa, w którym 
iest łv miasteczku Turowie dwór ekonomicz­
ny, folwarków 7, domów włościańskich 976, 
dusz podług ostatuiey rewizyt płci męzkiey 
2,773, a żeńskie у 2,80а; dochodu zaś podług 
inwentarzy 1815 roku, wyliczono rubli sreb. 
21,700 kop. 43*, z którego przeznaczono roz- 
chodu na utrzymanie w całym maiątku sług 
ekonomicznych, doktora z dwoma uczniami i 
na lekarstwa 2,667 rubli srebr.; albo w zda* 
rżeniu nie iawienia się życzących dla użycia 
w arendę całego maiątku , będą oddawać się 
na trzy lata od tegoż 12 apryla znayduiące 
się w tym maiątku karczmy, młyny, promy, 
rybne dymniki, woskownia, dom gościnny, kra­
my i magazyny; za iakowe wszystkie artyku­
ły wyliczone podług tych Inwentarzy, roczne­
go dochodu rubli srebr. 4,2o4 kop. 58*. Za­
tem życzący wziąć cały Turowski maiątek, lub 
same wymifclbione czynszowe artykuły, zechcą 
przybyć dla targów do tey laby Skarbowey 
z pewnemi ewikoyami: pierwsze w miarę dwó- 
letniey ilości, a ostatnie ńa trzecią część całey 
arendowney summy, na terminy w m a rcu i83 i 
roku: pierwszy dnia 7, drogi g i trzeci osta­
teczny 10, a na przetarg 11 tegoż mca. W a­
runki zaś, każdy za przybyciem do targów,mo­
że zażądać i widzieć w izbie. Dnia 11 decem- 
bra i 85o roku, Assesor Paweł Jurak.

( i 4g4) Sekretarz Holiaiewioz.

7'Fedle Ukazu J E G O  I M P E R A T O R .*  
S  K I  E T  M O Ś C I Sam ow ładijiąctgo C a łą  R o s­
sy  ą etc . etc. etc. /

5 Urodź. F ryd eryk o w i M yszkow skiem u  
pozew  p r z e d  S ą d  G rodzk i TFileński na R a ­
czki xbrowe: z po w ó d ztw a  Urodź. Jana S ikor­
skiego , w referencyi do zapisanego w Gro­
dzie  JFileri. ośw iadczen ia  i  w  gazecie K u­
ry  era L itg o  um ieszczonego  , w ynosi się  oto: 
iz  co obzatny E ry  dery  k M yszkow ski w r. 1818  
grudnia -j 2 dnia na w łasnoręczny obligacyу -  
n y dokum ent zeszłem u bra tu  dela tora  A n ­
toniem u Sikorskiem u zaw in iw szy gotow ey rę -  
kodayney sum m y zł. po i. 800 z  term in em  o -  
p ła ty  za  dw a m iesiące , g d y  nieuczyniłeś sa -  
tysfetkcyi opisow i sw oiem u, p rze to  z a łc y  d e -  
la to r  iako ied yn y  i  n a tu ra ln y  sukcessor p a  
sw ym  b ra c ie , g d y  m inio k ilkakrotne odez­
w y  do obzałch , nieotrzym uie n a leżn ey  sa ty s ­
f a k c j i ;  pozyw a  za tem  obzałch p r ze d  S ą d  
G rodzki EFileńshi i za k ła d a  prośby, o p r z y ­
sądzen ie d la  ża ł. na obiat. F ryderyku  M y sz­
kowskim  sum m y k a p ita ln ey  zł. po i. 800 z, 
procen tem  o d d a ły  w ydan ia  obligu w y p a d a -  
idącym w term in ie ia k  n a jk ró ts zy m  , £ ine-  
kw itacyą  a d  ex tenu ationem  do wszelkich te ­
goż M yszkow skiego funduszów  gdzieko lw iek  
okazać się m ogących  , a ruchom ych z  w o l­
nością w yprzedan ia  p r z e z  publiczną l ic y ta -  
c y ą ;  a  w  niew ystarczeniu lub n iew yn alezie-  
niu; z w o ln ą  sekw estracyą sa m ey  osoby s to ­
sownie do p ra w a  S ia t. A r . g 8  z R o zd z ia łu  
4  osądzenie w ydatków  praw n ych  i tego de­
cydow ania co czasu sp raw y p rpszon ym  i do­
w iedzionym  będzie  , oraz o b lizszośó do do­
wodu i odwodu iuyam eńiow ego , iak o ża ło ­
by m eliora tione.

R oku  z8 5 o m ca x b ra  i  o dnia. EFoźny  
świadczę iż  tego autentycznego pozw u k o p ią  
zgodną w sp ra iv ie  EF. Jana  Sikorskiego p o  
JF. F ryderyka  M yszkow skiego iako niema-* 
iącego w tu teyszey  gubernii osiadłości do  
drzw i sądow ych  p rzyb iłem  i o term in ie  s ta - 
wania p rze d  S ądem  G rodz. JF ileh . na R o­
czki xbrow e zaw iadom iłem  i  opow iedzia łem .

D a tt  supra.
J ó ze f S ipow icz TF ozny P ttu  TFileu .
R oku z8 5 ó m ca grudnia i  у  dn ia  p r z e d  

A k ta m i Z iem . P t tu  JFileri. staw aiąc  osobi­
ście TFozny w górze  w yrażon y  re la c y ą  p o -  
zew ną urzędowie zeznał.

P tz y ią łe m  R egen t Z iem ski EFileń. O- 
nufry M orodeński. (z5 ig )

P r e n u m e r a t a .
Gazeta Kuryera Litewskiego będzie wy­

chodziła i іій rok j 83 iszy. Prenumerata przyy- 
rnnie się, w Wilnie: w Pocztamcie Litewskim i 
w Redakcji; a w Guberniach i Powiatach na 
wszystkich Kantorach i Expedycyach poczto­
wych, cena zwyczajna: 

z pocztą na rok . . . srebr. rnb. i 4 .
—4 — —  pół rok u z pocztą —  -— 7.

Bez poczty: na rok . . .  <— —  9.
—  — półrocze. i —  -—■ 4 . 5o.

—  k w a r ta ł . —* —• 2. 26.
W  tvchże mie jscach przyymuie się prenu­

merata na Dziennik M edycyny , Chirurgii i  
Ear macy i, a kosz tnie ca rok z pocztą Sr. r. 5 
kop. 5 o. bez poczty y. sr. 4 .


